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Nota‘Nàtykanu Do Min. Ribbentfopà.
w Sprawie Prześladowania Polaków

Rozpoczynamy druk noty J. E.
Stanu do Ministra Spraw
ckiej w sprawie położenia

E, Księdza Kardynała Sekretarza
Zagranicznych Rzeszy Niemie-
religijnego w "Warthegau" i w

innych dzielnicach polskich podległych Niemcom. Nota
jest zatytułowana "POLSKA." Wysłana została z Waty-
kanudnia 2-go marca 1943 roku na ręce Joachima von
mbbemropa, ministra Rzeszy dla spraw zagranicznych

w Berllpie Oto jej dosłowny tekst:

  do której ze
żego należy troska

o sptfiwyz fills!jne wszystkich
katolik6 ojakiejkolwiek by
oni ndleflpli narodowosci nie
może nie byćdo żywego zanie-
pokojona z powodu ciężkich i
systęmatycznych utrudnień,

jakiena niektórych obszarach,

podporządkowanych władzom

Rzeszy, stawiasię swobodne-

mu wyznawaniu religii i prak-
tykom kultu katolickiego.

Dając wyraz najgorętszemu

pragnieniu, ożywiającemu Sto-

lice Świętą, by te trudności

zostały usunięte, mam za-

szczyt zwrócić na nie szczegól-

niejszą uwagę Waszej Eksce-

lencji, a za Jego uprzejmym

pośrednictwem podać je do
wiadomości także innym kom-

petentnym władzom Rządu

Rzeszy,

Jeżeli położenie religijne,

jako wyjątkowo ciężkie, za-

   

    

  

   

  

 

stuguje gd kolwxek na szcze-

golmejs wage, to przede

weeystcl na obszarze nazwa-

nym. au Wartheland".

USUNIĘTO

upów miało sie-
zielnicy w sierp

ku; obecnie pozo-

staje z nich tylko jeden. I tak:
Biskupmiasta Łodzi i jego

Sufraganzostali w ciągu rol;
1941 najpierw przymusowo o-
sadami wmaleńkim miastecz-
ku Sime] diecezii, a nastpnie

wypędzeni i wygnani do "Ge-
neralgouvernement".

  

Inny Biskup, J. E. Ksiądz

Michał Kozal, Sufragan i Wi-
kariusz Generalny we Włoc-

ławku, został zaaresztowany

w jesieni 1939 roku, przez pe-

wien czas zamknięty w jed-

nym z miejskich więzień, na-

stępnie więziony w domu za-

konnym w Lądzie, a wreszcie!

przeniesiony do obozu kon-

centracyjnego w Dachau.

TYLKO JEDEN

Ponieważ J. Emi ji Ks.
Kardynalowi, -Are 'Îcupowx

| Gniezna i Poznama, az Bis-
kupowi Włodawskxemu któ-
rzy w okresie działań wyjen-
nych byli się oddalili, nie' u-
dzielono pozwolenia na po-
wrót do ich siedzib, jedynym
Biskupem, jaki obecnie pozo-
staje we "Warthegau", jest J.
E. Ks. Walenty Dymek, Sufra-
gan Poznański. Ale i ten, przy-
najmniej do listopada 1942 ro-
ku, był mLemowany w swoim

mieszkaniu.

Na niczym spełzły wszelkie

starania Stolicy Św. na rzecz

tych Biskupów. I tak na notę

werbalną, przedłożoną Mini-

sterstwu Rzeszy, dla SprawZa-

granicznych dni

1941 roku z poleć
    

   

jature Apo-
>w sprawie

ala Kozala,

stwo udpowxed ziało

notą werbalna, III 2270, z dnia

18 listopada tego samego ro-

ku, zawiadamiając, że owego

Biskupa przeniesiono z Lądu  

 

doDachau i dodaJąc. że z po-
budek bezpieczenstw'a publika;
nego nie można go na razie-
wypuścić na wolność, _.

BEZ POWODU ,

Kiedy Nuncjatura Apostol«
ska nastawala w tym wzglę- -
dzie pod datą dnia 12 grudnia
1941 i żądała, aby wyszcze-
gólniono zarzuty stawiane Ks,
Biskupowi Kozalowi, Minister
stwo ograniczyło się do twier-

   

dzenia, bez przytoczenia do- |
wodów (Nota werbalna Pol.
III 496 z dnia 7 marca1942),
że Prałat ten rozwija! działal-
ność polityczną "w duchu wro-
gim niemieckości" (in deutsch
feindlichem Sinne), i powtó-
rzylo, iż "z powodów policyjno-
zapobiegawczych" (aus prae-
ventiv-polizeilichen Grunden)
oyło niemożliwe wypuszczenie
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